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Poniedziałek ,
Ju t ro ,  ŚŚ.  Euf rozyna i Izabel la ,

Koronac ja  NN.  P A Ń S T W A .  *

W c zora j  w kośc ie le  XX. sfugustjanów  Ama- 
row ie i Artyści g ra l i  Mszą K ina, G rad u a le  

ei to r jom  Elsnera. W  kośc ie le  X X. Piiarów  
_ j  y ’nano Mszą N r  1 M ich a ła  Krogulskiego. 

ow arzystwo Dobroczynności. Nację wy c z oj ny 
y  ( w / /  i s ł y  po zbaw ił  wielu rn jeszkańców W a r -  
fcawy sposobu uŁrsejrmania się9 i wielu do naj* 

°  4 r  o p n i oj s z ej p rz e w ió d ł  npdz^. C h c ą c  iść w po* 
m ° c praw dziw ie nieszczęśliwym, n iepo trzeb u je  

owaizystwo D obroczynności wywoływać uczuć 
*z achctnych osób m iło s ie rn y c h ,  k tó re  i u?, ty .  
“ k ro tn ie  w spar ły  iego  usi łow ania , sam o g ro m  

n 'eszczg*cia dosyć iuż si ln ie  przem aw ia .  D la  
^ P e w n ie n i a  ry c h łe g o  i sk u tecznego  w sparc ia ,  

^ 7 ^ be#.C‘ J n: * upoważnienia R ządu ,  
•  t r o n y  l J , ™ L ę 'J r y  s , f i b i e  K om itet, k tó ry  z ie d n e j  
®ar , "* 'li-neifei t ' 2 z " c r a n ie n i  do brow olnych  o- 
b ęd z ie ,  kto  r , ec7 ” ą / ?  śc is łośc ią  rozpoznawać 
następnie rozdzieli  u z b i ó r a ^ T n  n  ,p 0 trzeb u ie, i  

dotkni ętych tą k lęską  W a r s z a w i a n i n  
nia s k ł a d e k  na cel  tak ważny z l e , a *
Jan ikow ski Teofi l ,  P r e z y d u i /c y  T r
p o d  N r  495 za m ieszk a ły ;  oraz O zł  . ° , , l | tecio,
“ ‘f i . . * ™ « »  K r « « f x
Jp P- M arji,  B n n & is k i  A n d ;  N r  2217  «

F ra :  N r  22 42 ,  C zarkow ski Paw; ’N , o l T  
Usze tvs/ci Lud: w R ed ak c j i  K urie ra  /// • ’

1097, G authier (G o t j r )  N r  6 1 ,  G u tk ‘U~
'  ‘ N r  970, Hlebowicz, I f m n  w pa łacu K ,77 '

Jachn ‘vlcz lVl 72 3 ’ Dr, Jan ików '-’ 
n i  a ’ J?d r*«iewics N r 52ti , K assyano-  
A ' / 1 • K o zło w sk i  R adca  Stami N r  64 6
[w ' Or. na P rad ze ,  K urnatow ski b. J e n e r a ł
l l  \ Ł(i , k i  N r  , 2 5 2 - D r - Le&ritn N r  448 ,
* , , 7 °  ^  "  P'lłacn K azim ir: ,  H e n r y k  i P io t r  Hr* 

. N r  1066, D r. M alcz N r  1339, X.’ 
l 7 27 ł t ’ '’M’/c" N r  1653, F rań; Hę. O żarow y*/ N r  
D r  /•> &  N r  372 ,  Pódlich  N r  2168

• A o4 o ,u /u  N r  1298, Dr. /?<5&HA/ N r  Cu)*

X. R ozw adow ski w klasztorze XX. Kapucynów 
R u d n ic k i  N r  489, S zu ltz  na P r adze ,  SzabrmC. 
sk i  N r  1789, S tan iszew ski N r  405, Szym anów  
s k i  N r  2997, W o ło w sk i  F r a :  N r I 2 7 5  X  Z  
/•sycić w klasztorze XX. Reforma tów,  ’D a l e k i e  
test Towarzystwo od chęci  tamowania d o b r o ­
czynnych.  usi łowań osób s zczegółowych lecz 
zwraca ich uwagę na to ; Se Członkowie  Korni ,  
te tu mal ąc  niż doświadczenie  w tej m ie rze ,  ł a .  
twiej potrafią od różni ć  prawdziwie  po t r zebu ją ,  
cych od tych,  k tó rzy  nadużywają  li tości s er c  
czułych Że przeto ofiary na ręce  osób po wyż,  
szych z łozone ,  odpowiedzą  z wszelką pewnością  
sz l ache tnym zamia rom dobroczyńców,  Rapor t  
uczynności  Komit e tu  po ich ukończeniu,  do  wja«. 
domosci  publ icznej  będzie  po dan y  po dobn i e  iak 
w roku  zesz łym.  W zastępstwie W ic e -P re z e s a  
To w; Dobr : ,  b. J ene r -Le j t ; Z yg : K urnatow ski. —  
Komit e t  powyższy,  k tóry  od k i l ku  dni żywi n i e ­
szczęś l iwych Nadwiślan,  udzi e l i ł  w dniu wczo­
r aj szym t w pałacu Rub ieńsk i ch  Żywność z f u n ­
ta ch i cha ,  2 potraw pożywnych złożone j  porc j i  
657. W  gmachu  Towarzystwa wydano zupy rum* 
ł o r dzk i e j  porcj i  203; a żywności surowej  s t a ro ,  
z akonnym 40; na Pradze  o t r zyma ło  żywność 
Chrześc/an  i S ta  ro ta  konnych  200; na Saski ej  k ę ­
p ie  osób S8; r azem ot rzymało  żywność 1185 
osób.  —  Komit et  z g rpna Towarzystwa Dobrocz :  
do wsparcia  Nadwiś lan wybrany,  sk ł ad a  podzi ę­
kowan ie  Starcza konnemu  C j j a i m o w i  Jesionow- 
s/clemu, za bezin t eresowne ofiarowanie ł odz i  
do p r zewiezi en ia  żywności  dla mieszkańców Sto- 
sk i e j  Kępy.  Mi ło p rzy t em Komitetowi  w y m ie ­
nić nazwiska P rzewoźników,  z wie lką  zręczno-  
scią i gor l iwością  żywność na kęp ie  pod k i e ­
ru n k i e m  Cz łonków Komit etu rozwożących,  b y ­
li nimi : Jan  R ajkow ski, Karni  M ikocki i Karoł  
fP adziok . Również  sk ł ada  Komit e t  podz i ękowa­
nie tutejszemu Cechowi Majstrów piekarskich  i 
riezm kow , którzy za wp ływ em W.  Alex;  S i-
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karsk iego  Kommisar za  laxowego,  ofiarowali  be z ­
p ł a tn i e  żywność dla nieszczęśl iwych Nadwiślan,  
a mianowicie  znaczną ilość chie'ba,  b u ł e k ,  i 
mięsa.  U rzą d  M unrcyp: J l/. kP a rsza w y  o g ło ­
s i ł ,  że gdy  z dn i e m  2 W r z e :  r.  b. rozpoczyna 
się w Ka ssie tutejszej  dochodów s k a r bo w y ch ,  
po bó r  poda tku  p o d yn tn eg o  wraz z dop ł a t ą  dwu- 
groszową,  zaś w Kassie Głównej  Ekonom'#/ , ne j  
po bó r  opła ty hruhow ego  za. ratę 2 gą r.  b. ,  i 
t rwać będz ie  pr zez ca ł y  rzeczony IŃrze s i eń ;  
p r / e t o  wzywa Właśc ic i e l i  i Rządzców possesji  
w Warsz :  i na Pr adze  położonych,  ażeby  7, za- 
spoko i e n i e m tych podatków i opła t  pośpieszyli ,  
gdyż  po up ływie  t e rmi nu  opóźuia i ący się wo -  

 ̂ p ł a c i e ,  n ie  tylko itarosde z tąd ka ry  exekucy j ne  
uiścic,  ale. nawet  do tego ś r o dk am i  exekncy j -  
n e m i  znagl en i  zostaną. —-  D yrekc ja  Jencr: /  o ■ 
ie r ji  K ró l: P o lsk iego , poda ł a  do p o t  Ii: wi ado­
mości  Plan dodatkowy  do ter aźniej szej  54 Lo- 
ter j i  Klassycz: ,  w k tór e j ,  do ł ączane  są do wy­
g ran i a  2  Nie ruchomośc i  w Warszawie  sytuowa­
ne ,  t o i e s t :  p rzy ulicy Wie j sk i e j  pod N u m e ra ­
mi  1730,  29 84  i 2992 P ra sk a ły  zwana,  i przy 
ul icy Nowe miasto pod N r  336.  Plony,  p rzy  
k tó r ych  pot r zebne  d la  g r a i ących  w tęż Lote r j ę  
objaśnienia  i p r zepi sy znajdują  się, iuż wyszły 
z d ru k u  1 rozdaią  się bezp ł a tn i e  we wszystkich 
Kantor ach  Lote i j i  K l a s syczne j .—* Wczora j  w 
p r ze rezdzi e  z W i ln a  do N iemiec ,  p r zyb y ł a  do 
W  a  rs 7 .: Xżna O g iń ska  Senatorowa ć .  R. z sy ­
n em  swym Ka ine r jun k re i n  J. C. Mci,  U rzę dn i ­
k i e m  Minister jurn spr aw zagrani .  Miesżkaią  w 
hotelu W i l e ń s k i m . —- Wszys tki e  p racu i ącc  o- 
soby w F abryce w yrobów  ź g a m m y  e la s tyc zn e j, 
odstąpiwszy półdz i enr l ego zarobku  swego,  p r z y ­
s ł a l i  do Redakc j i  Kur j er a  zł.  8  i gr .  22,  dla 
mie szkańców Nadwiślańskich  do tkn i ę tych po ­
wodzią.  ■ Dzis rano wysokość W is ły  przy 
mości e  War s zawsk im  b y ł a  stop 14 cali 2. —  
Wczora j  z rana  Publ iczność z e b r a ł a  się dość 
l icznie w "Z a k ła d zie  W ó d  M in era ln yc h , Z p r z y ­
sz ł ą  N iedz i e l ą  z ak ł a d  ten zamkn ię tym na ten 
rok  zostanie,  a że w rok u  b i eżącym Damy  W a r ­
szawskie,  szczególniej  a p od o ba ły  sobi e to m ie j -

see,  spodzi ewać się na leży,  że p r zy  pożegnaniu ,  
n ie  z ab rakn i e  na obecnych.  Ty mczasem o r k i e ­
st ra miejscowa grywać  iesżcze b ę d z i e  o zw y k ł y ch  
godzinach we W t o r e k ,  Czwar tek  i Niedzie lę .  
Wczo ra j  wykonał a ,  „,śród n iknących  bukie tów 
ie s iennych ogrodu,  i wzfaka iącyeh zawsze ie-  
dn ak o  w świeżości  wiosennej  kob ie t ,  wyborna  
i zastosowaną do po ry  roku ,  ga lopadę Krę-czme- 
ra , poń t y tu łem K w ia ty  iusienne, n iemn ie j  walc 
B a lo w e  ta ń ce  D ru ka rsk ie  t egoż kompozytora .  
W  godzinach popołudniowych ,  space ruj ący uda ­
wali się w inną s t ronę miasta;  odwiedzono -Za- 
z g n h i ,  naznaczone ieszcze ś l ade m ostatniej  po ­
wodzi ,  K ró lika rn ie , zkąd  widok na zalane niwy 
C iern iakow a . Wszędz i e  wśród mi ł e j  rozkoszy 
p r ze i azd k i ,  nasuwała się myśl  współczucia n i e ­
doli  tylu m i e s z a ń c ó w  nawiedzonych nieśzczę- 
sc i em i s t ratą.  Oby  Warszawian ie  ter az  tak iak  
i dawnie j ,  również dla nich okazal i  się hojnemi!

- tn ió t  O p ieku ń czy ,Koinedj , i  z ś p i ew em ,p rz ed ­
stawiona wczoraj  pierwszy raz w W i e l k i m  T e a ­
trze,  iest t ł umaczoną  7. f r ancuzkiego,  i lat  t emu 
3, po p ierwszem przeds tawieniu iv P a r y ż a ,  b y ł a  
w ie lok ro tni e  powtarzaną.  T ym  An io łem iest  za­
cna Pani enka ,  ratująca młodz iana ,  k tó ry  wspa r ł  
lej  ojca w pr zygodzi e .  Po ukończeniu wczoraj 
p rzywołan i ,  J P an na  D aszkiew icz, JPP .  K a ra s iń ­
s k i  i  K om orow ski. W  Rozmai tości ,  po  S k u tk a c h  
o d d a len ia  JPanna  D o b rza ń ska . J P P . P a n czyko w -  

,s k i  i J a s iń sk i,  a po R y b a k u  J P .Ż ó łk o w s k i  3-kroć .
A n g lja .  Lord P a lm ers to n  na posiedzeniu 

I zby  niższej w diim 2 2  z. m. d a ł  zapewnienie ,  
iż pako j  na w schodzie ,  będzie  u t r zymany ,  gdy!  
Mocarstwa zgadzai ą się w pr zedmioc ie  za ł a twie­
nia spr awy  tu reckiej. —  Królowa 2 2  z. in. znaj­
dowała  się z Xięxną K en t, Xięcie in F erdynari‘ 
dem  Sa sko - Kob urgs k im  i iego rodziną  na uczci® 
u Xięcia S id e r la n d .  Nazajut rz b y ł a  spodzi ewa­
ną  w Windsorze. —  H rab i a  P o tso  d i  B o rg o , m» 
wkrót ce  wrócić  na swoie poselstwo do L o n d y n u • 

Kronika  p o ra n n a  uważa za rzecz  pewną,  ż® 
Królowa zaślubi  Xięcia A lb erta  Sasko-Koburg-  
sk i ego ,  ur: 26 Sier :  1819,  za tem młodszego 
Królowej  o 3 mies i ące  i  2 d n i . —  Odroc*enie
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P a r la tn e n tu ,  n a z n a c z o n o  na 2 7  z. m. —  tyjargra-

s i n '  , l£ lezea ww5c' ł  * Petersburga: T r ze j  iego
6 z,,aJ do 'vać się będą  na rewii  pod /,’o-r o d ' ,iaj dować  się będą  na rewj i  p 0‘d ___

lai v  'n  ~  j e r  P°tv’slaie na to, ze pozwą- 
l , laricJ* rozszerzać swoie g r a b i e j e  i ł  Afryce.  
ż e r n e j  a ,  —  'Xigstwo O rleańscy  w Bardo  c m -  

u |(° o S'« P r >-.vjirio'ivani z radością. '  Gdzie  ty tko  
ia-Yl* os*°in ' Goście;  w tea t rze ,  na p n e -  
Ws  ̂ k *o i ■ w okol icy,  w instytutach publ i cznych,  

■g zie ich iak najup rze jmie j  witaią. Dzień-  
1 il  tameczne  chwalą bardzo dob roć serca Xię-  

‘".y Or l eańsk i e j  i przytaczają  p r z y k ł a d  nastg* 
pu i ący :  Xiezna zwiedzóiąc szpi tal ,  nie przes ta ł a  
*• wynurzeniu podziękowania z akonnicom,  ale 

°fe ąda ł a  chorych.  Między teini  szczególniej '  ią 
Wariiszył widok  pani enk i ,  k tór e j  ucięto npgę.  
»>niedue dziecię ! zawoła ł a  Małżonką  N astępcy  
‘■°nu; bgdg twóią o p i e k u n k ą !”  O Xig'ciu Or- 
“ ' " W  dzienniki  opowiada i.ą znowu taką ane-

YincY ? ama 1 z s *lachtJ  l eg i t ymiczne j '  z pro-  
o  ncj. ,  powodowana ciekawości ą,  p r zyb y ł a  doB ordo  d l i  . . - i  - | <« y uv i s  uo
schodach ,  „ a t Y n- X,pcil?- G<Jy  *»ś ten Je np 
się ku niej  g r zb i e t em *'??* / " ' •  Dania ,  ob róc i ł  
wy Panie ! obróć  s i ę ,  V C , "  C » 1 ” Ł a s k ?-
X ¥ S  z u śmiechem »Mpoko i ł ? i” i ° f I d
*• m - doSlojna. Para  u d a ła  sic s t a t k i " * 6' 2 "  Wv,n Na A rn A.,a f. slat«iein pa).0w.ym. Na d rodze  zna jdował  s ig ok rę t  T /  P ' " ' ° '  

k t ó rym J e n e r a ł  B ertrand  w r ó c i ł ’̂ '  
y l o w ;  a gdy statek pa rowy zb l i ży ł  _• z A? _ 

°  °k rę tu ,  &e można by ło  wszcząć r  ° e

n a ł ° j *n0 Z o k rShi’ {i J e n e ™ ł P ertrand  ' o T p '  
do lazaretu  kw aran tanny ,  ce lem  s ł 0» • '  

| Vtr° ,e S® nszancWania Xięciu O rleań sk iem u . Xia** 
? rozk a za ł  natychm ias t pop ły nąć  w tym kie.'  

p vh’ m ó w ią c : , , Ponieważ J e n e r a ł  B ertrand  
do •■yiTa do IMn,e> prze to  i ia chce  zb liżyć  ■

V j , e > “ •  z — r w Knoy.  SJastgpca t ronu wywiedziawszy sie „ 
go ro'VU- J.ene,-a ł*» udzi e l i ł  mu wiadomości  o i e .  
, e « e U n  * S^grri^iąc si>, r z e k ł ;  Bywaj zdrów 
ie,nu Ł' a ?d? U“ «f przy i emność  donieść two.

Ł rem7droYiuW”^ n r v’ 5f. O d zia łem  w d o .
u. —  D zien n ik i pow szechnie zga­

dzają sig w tein, if. Ministers two nies łusznie  po- 
s tąpi ł o,  tak późno og łasza jąc rozpo rządzen i e  
wzg lędem zniżenia  c ła  od cukru  k o l o s a l n e g o  

P. D am as  został  wezwany do P ersji  na  do*
WÓdzcę wojsk Szacha. Oko ło  50.  Of/ icerów i 
podof l lcerów,  udaią  się za nim; podoff icerowie 
o t r zymu.ą w a r m j i  pe r sk i e j ,  s topień Po ruczn ika  
—  Kapi tol jum donosi ,  Je  Lucjan M iu Ą d  bawi 

w ła snym in t e r es i e  w P aryżu . Minist rowie 
naradzal i  się, czy p o by t  . iego nie iest zagraża-  
lący i czy go n,e  t r zeba  oddal ić;  t y lko  2eh  
Minist rów prot es towało przeciw tak su rowemu  
s iodkowi .  Lucjan m i a ł  oświadczyć,  J e  chyba  
żanda rm ami  zdo ła j ą  go z P a ry ia  wydostać.  
P u rjer  f i ancuzki  zapewnia , Je m ł o d y  M iura t 
l u lk a  dn.  tylno zabawi w stol icy dla urcgulo-

SwvVof l r i  “ Ph ° ' b ”  Pod Fonie,M o
czy 8 0 0 0  p i e c h o t y ,  2 o 0 0  i az dy ,  3 0 0  a r t y l e r z y -  

s tow ł ° °  m ż y n  j e r ó w  i 3 0 0  l udz i  d o  f u rg o n ó w .  —

7/o °  ,St^ z,,ia Jo  21 s i e rpni a  r. b. ogłoszo­
no 760 bankructw.  —  \ y  d epa r t a men c i e  M eu ­
se s i edzą  teraz un i e  węglarza,  k tó r e mu  p r z y p i ­
sany iest wynal azek  oświet lania gazem.  Człowiek  
ten p ie rwszy  p r zep r owa dza ł  dym z pa lącego sic 
d rzewa przez  ru ry ,  i oświet lał  nim swoiVizbc.  —  
Moni tor  10 czer:  doniós ł  mylni e ,  i i  n i eda l eko  
r t (tlparezo odk ry to  g rupp ę  w y s p . —  W  B aio- 
nie panu ie  czynność nadzwyczajna.  P o d p r e f c k t  
i Kónsul  hiszp: udafi  sig do granicy,  gdz ie  są 
Spodziewani  Ul t rakar l iśc i ,  p rzeciw k tó rym A.la- 
roto  wys ł a ł  mocny  oddz i a ł  wojska.  —  2go z. 
ni. od dz i a ł  Karl istów zapędz i ł  ki l ku Izabel i -  
stów na z i emię  francuzką;  tu wszczęła się walka ,  
F rancuz i  odegOali  i ch  znowu do Hiszpanj i .  —_ 
Szach P ersk i m ianował  Pana Hen r yk a  B o lfu s  
swoim Konsulem i ene ra lnym w ParyŁu. ~  J e -  

en z dz i enników zape wn ia ,  ze minis ters two 
c ice przeds ięwz iąść  czynniejsze k rok i  w sp r a -  
*1® H iszpańskiej.

H iszpanja . —  Między Minis t rami  izabel l i s to-  
Ws ' i e m i  zaszło ro zdw o ie n i e .—  F spartero  do-  
fi iosł ,  Je na c i e l e  1 7 , 0 0 0  piechoty,  1 0 0 0  ia-

L o d  • H . a , n , .at wd";i,s7 ł  * okol i c  M murjo, 
spodzi ewa iąe  się na d rodze  z mus ić  M ara ta  do
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walnej  bi lwy,  lecz n igdz i e  nie m ó g ł  gó spotkać ,  
s—■ Don K a ro l 20 z. tn. m i a ł  rozmowę z HlaroLo.

1'urcja .—  A n n j a  t u r ecka  liczy ieszcze 30 ,000 
ludzi ,  m iędzy  t emi  4000  Egipc j an ,  k tór zy  d o p i e ­
ro  po bi twie pod TVisibem przeszl i  na st rong 
Tu rków,  co dowodzi ,  #,e Ibrahim  nie m o l e  
wiele  l iczyć na wierność swoiej a rmj i .  — A n ­
g iel ski  Kapi tan W a ljte r  k t óry  vv A lp x a ą d r j i  wir 
d z i a ł  wszystkie przygotowani^ woiepne,  pewno 
z korzyścią  s łużyć  będz ie  ly razie wyprawy 
flotty angiel :  do b rzegów Egiptu.  —  Z A le x a n -  
d r j i  piszą pod dn i em 6 z. tn.,  %c K a p a n  K ia -  
ia  I n t enden t  i7lah m eda  A logo w S tam bu le, przy-  
w ió / ł  wiadomości ,  iako Su ł t an  uznaic d z ie d z i­
czn ość  rodziny M ehm eda A le  go  w E gipcie , S y -  
r j i  i K a n d ji, ale uznanie to -pol-zebąje potwier ­
dzenia  5ciu mocarstw europej s: .  Konstilovyie 
europe j s cy  w A h x a n flr ji  p r zy rz ek l i ,  ift p o tw ie r ­
dzen i e  nastąpi ,  ieśli  pop rzedn io  wyda flottg tu- 
yepką,  nie i ąd a i ąe  aby Cfioxretv Basza b y ł  o d ­
dalony od rządu;  W jc e -K r ó l  upros i ł  sobie 3 
dni  nąmys lu .  W ą tp i ą ,  czy zechce  op i e r ać  sig 
woli mocąrstw.  —- S k a rb  Wice -Kró l a  iest b a r ­
dzo wycieńczony.  —  Ilafi?. Basza znajduj e sig 
pod M a la c ją  na czele 19 ,000 wojska,  a Ib r a ­
him  w tM araszu.

R ozm aitości. —  Towarzystwo Dam uczonych 
w J a s ia c h  t r udniące  sig p r z e k ł a d e m  dz i e ł  mj- 
str.rnw.skich na iężyk mo łdawsk i ,  p r ze t ł u m acz y ­
ło  iuź 5 romansów M ’a lte r  S h o ta , k i j ka  p o e ­
zji Lo rda  J la jron a , „ F a u s t 4* Ge tego , L a m a rtin a , 
„ P o d r ó l  na wschodzie*4, D elam ią ia  Kopiedjg  
„ S z k o ł ę  Starców*4 i 2 T ra i cd j e  K qrzeniow thin- 
go . H o sp o da r  X i ą / ę  S łu r d za  wie łkj  m i ło śn ik  
l i t er a tury  wspiera  to przedsięwzięcie  i rozdaie  
m ed a l e  za naj lepszą t łumaczen ia .  —- P a g a n in i  
w ró c i ł  z wód do i l ła r s y lj i  nieco w lepszem zd*ro- 
wiu. —  Kobieta  wybier ą i ąc  ko chanka ,  baczy r ą ­
czej iak inne kobi ety  go uwa/a ią ,  niż ona sa­
rna. —  Zakochany  iest to cz łowiek który chce  
uchodzić  a* mi lszego niż ies t  w istocie.  —  (Jo 
to iest koehank  ? Jest  to Kobie ta  przy której  
c z łowiek  zapomina wszystkie dob rze  mu  znane 
s łabości  płfli p ięknej .

PRZY TEC HAL I  do W A R S Z A W Y .
T o p o l s k i  Wi l l i :  Ozie:  ż R a d o s t o w a ;  Z  i ilili o c h  S t a n i :  

Dz i e :  z O l r ę b u s ;  J a b ł o ń s k i  Sta l l i :  Oz i e :  z M a l e s ze wa ;  
B r o g a i e w s k i  Al e x :  Ozie:  z G u b :  W o ł y ń s k i e j .

D O N I E S I E N I A .
W  d n i u  4  W r z e ś n i ą  o g o dz in i e  4  po  p o ł u d n i u ,  p r z e -  

d a n y  b ę dz i e  p r z e z  p u b l i c z n ą  l i c y t a c j ą  w d r o d z e  d z i a ­
ł ó w  w T r y b u n a l e  C y w i l n y m  Gu b :  Al a zow: ,  D O M  W 
W a r s z a w i e  p o d  N r  59 9  Li t :  A. i 3 .  p r z y  u l i c y  B i e ­
l a ń s k i e j  s t o j ą c y ,  d a w n i e j  do M ac i e i a  i Piozal j i  z mar -  
ł yc l i  M a łż ou k ó v y  B r z ez i ń s k i c h  n a l e ż ą c y .  W a r u n k i  
p rze i j  iźy p rz e j r z a n e  b y ć  m o g ą  w K a n c i  l lar j i  J a n i c k i e ­
g o  P i s a r z a  T r y b u n a ł u  i E d w a r d a  G r a b o w s k i e g o  P a ­
t r o n a  przeci ąż  tę  p o p j e r a i ą c e g o ,  w W a r s z a w i e  p o d  Nr  
44)5 ń i i e s zk a t ą ce g o .

Zł |>,  H0,000 pa  D o m m a s y w  m u r o w a n y  w 
W a r s z a w i e  na  p i e r w s z y m  m i e j s cu  z a h y p o t e -  
k o w ą n e ,  i p ł a t n e  w  r o ln i  1S 42, są do  n a b y ­
c i a  po  0 oil s t a  na  r o k ,  be z  p o ś r e d n i k a ,  k t o -  

b y  i c  c h c i a ł  i i ąbyć ,  n i e c h  r ą c z y  o d d a ć  s wó j  a d r e s  
p y z y  u l i c y  D ł u g i e j  p o d  Nr  5N7 w C u k i e r n i ;  t a m  t a k ­
że m o ż n a  się d o w i e d z i e ć  o p r z e d a ż y  S t o ł ó w ,  S z a ł y ,  
K r z e s e ł ,  L u s t e r ,  i i n n y c h  S p r z ę t ó w  g o s p o d a r s k i c h ,  Z 
p o w o d u  w y i a z d u .

D n i a  I g o  b i e ż ą c e g o  mi es i ąca ,  p r z c i e z d z a i ą c  p r z e z  
u l i c ę  M i o d o w ą ,  / . gub hi no  P l O H O  N 1 E B I E 5  K 1E jy 

^ « v d  j t a p c j u s z a .  Up i a sz a .  się o o d d a n i e  t-neg'S « a ^  
^  u l i c ę  N o w o - S e n a t o r s k ą  pod N r  477  k i t .  B n a  ^  

p i e rw s ze  prąt r r J ,  z a  n a g r o d ą .

C z t e r y  F O U T K P J A N Y  M a h o n i o w e  dni 
S p r z e d a n i a ,  z k t ó r y c h • 3  z i j p e ł o i e  nowe# 
z de kani  i ź e l a z n e m i ;  i e d p n  w z y w a n y  
d o b r y i p  s t a n i e .  W i a d o m o ś ć  w  K a n t o r / ^  

D o m u  H a n d l o w e g o  B r a c i a  Ł u b i e ń s c y  i S p ł k a ,  
u l i c y  k r ó l e w s k i e j  N r o  1060.

D O M  p o d  N r  l d ,  p r z y  u l i cy  S t o  J a ń s k i e j  
i P i w n e j  z w o l n e j  ręk j , p od  k o r z y s t u e m i  " a ' 

f e l S i g l !  r u n k a m i  do  w y d z i e i ż a w i e n i a  od- S g p  Mi r
r ,  b.  YYiadonjość u w ł a ś c i c i e l a  w t y*1'
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